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Ke prowincji miesięcz  » 1100s 
Zagranicą „ 1500.— 
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aczytocirotytize Och 


Olbrzymia manifestacja w parku Katowickim. — Napad 
bojówek endeckich. — P. Korfanty przybył dla organi- 


zowania 


x 


napadów. 


(Tel. specjalnego sprawozdawcy), 


Katowice, 23 lipeaa 
Wyznaczone na dzisiejszy dzień |przez 

GKR. Kom. górnośląski PPS. _ uroczystości 

nobcinieze z powodu przyłączenia G. Śląska 


wypadły imponująco. W pochodzie powie- |. 


wało okolo 100 Sztandarów organicacyj po- 
litycznych, zawodowych, spółdzielczych i 
kulturalnych. Trzydzieści orkiestr przygry- 
wało podczas manifestacji, Przybyli do Ka- 
towie robotnicy i robotnice z ośmdziesięcin 
miejscowości G. Śląska, piętnastu niiejsco- 
wości Kongnesówki i dwunastu miejsco- 
woso! Małopolski. 

Rynek. katawicki okazał się za mały, 
by pomieścić wszysikich uczestników uro- 
czyskości. - Ruszono do parku- pochodem, 
który trwał półtorej godziny. W, parku prze- 
mawiali mówcy z pięciu trybun. M. in. 
posłowie: Ardiszewski, Qęborek, Hausner, 
Malinowski, Reger,- tow. Biniszkiewicz, 
Stańczyk, Piotrowski. 

Urchwalono jednomyśinie rezolucję za 
rząjdem roboiniczo-włościańskim i przeciw- 
ko rządom Kortantego, wyrażono cześć Pil- 
sudskiemu, potępiono r eaiację kapitalistycz- 
no-obszapnicza w Polsce. 

Bojówiki „emdeckie i chadęckie usiło- 
wały dokonać napadu na manifestantów i 
prawokowaty pochód na rynku. Przyszło 
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tuih nad 


| do ostrego starcia, w którym kilku naszych | 


towarzyszy, ib. powstańców, odniosło rany. 
Połicja zachowywała się karygodnie, wy- 
stepujące po strońie bojówek. 

, P, Korfanty przyjechał rano do Kato- 
wie dla przygotowania akcji przeciwko u- 
roczystości Po P, S. i przepłacał pałkarzy. 


Oburzenie wśród robolników na p. Korfan- 


tego nie ma grawie. P. Korfanty jest zupeł- 
mie  zdyskredytowany. wśród robotników 
górnośląskich. -Manifestacja wykazała ol- 
brzytmi wzrost wpływów i znaczenia 5 P: 
5. na Śłąsku i upadek Korfantego.» 
Zygmunt Piotrowski. 


URZĘDOWE: DONIESIENIE. . 


Katowice, 23 lipca (P. A. T.). Dziś, 
w niedzielę odbyły się w Katowicach za- 
powiedziane manifestacje na cześć zjedno- 


* 


ne.przeż P, P.S. Po wygłoszeniu szeregu 
mów na boisku w Zawodziu, ruszył poc 

do miasta, gdzie następnie miał się odbyć 
drugi zapawiedziany wiec, po drodze do- 
szło jednak do starcia z kontrdemonstran- 
tami. Wywiązała się bójka, w wyniku któ- 
rej jedna osoba została lekko ranna, Po 


| 


tomobilu towarzysze nasi rozrzucali po mie- 
ście odezwy C. K. W, PPS. — na wzór te- 
go, jak podczas wtorkowej manifestacji ro- 
botniczej na Placu Teatralnym rozrzucano 
odezwy reakcyjne. Ale wtedy zbyto ende- 
ków milczeniem i pogardą. Wczoraj zaś 
grupki chuliganów zgromadziły się przed lo- 
kalem O, K. R. PPS. przy Al; Jerożolim- 
skilej 6 i zaczęły napadać na r ików, 
którzy rozdawali odezwy i wydzierać pacz- 
ki odezw. Powstała bójka. Spro i 
robotnicy dzielnie bronili się i przepędzili 
napastników, 

Już to przedwstępne starcie, które od- 
było się w odległości kilkudziesięciu kroków 
od miejscą zgromadzenia, ało wzbu- 
rzenie i.podnieciło umysły. Podczas wiecu 
bójki nie ustawały, Kiedy widząc, że wiecu 
nie można kotynuować, dano hasło do po- 
chodu- bijatyka wzmogła się. Znowu rzuco- 
no się na grupki robotników, rozdających 
odezwy i śpiewających na czele pochodu 
„Czerwony Sztandar”, wołających: „Niech 
żyje Piłsudski ', ŻA z Korfantym”. 

Wreszcie wmieszała się policja i wy- 
parła tłum z Alei Jerozolimskiej. 

Komiczny pochód", na którego czele 
szła grupka z kilkuset zbałanmconych ro- 
botników chadeckich, złożony z paskarzy 
wszystkich cechów, „Sokoła; biednych i 
wyzyskiwanych służących od Św. Zyty itp. 
ruszył Nowym Światem, Trauguta, Mazo- 
wiecką na Plac Warecki. Po drodze przy- 
lączyły się do pochodu sztandary cechowe 
z kościoła św. Krzyża, gdzie właśnie zakoń 


| czyła się msza z powodu obchodu Górno- 


czeńia Górriego Śłąska z Polską, urządzo- . 


śląskiego. Po drodze na pochód spadł 
deszcz odezw przeciwko Korfantemu, rzu- 
conych z okien łokalu N. P. R, przy No- 
wym Świecie 1. a: 
Przed domem przy ul. Boduena 2, 


| śdzie mieści się mieszkanie p. Kortągtego 


| i lokal redakcji „Rzeczpospolitej 


pochód 


zatrzymał się. Do nielicznych uczestników 


południu doszło da starć również w Bogu- | 


„cicach pod Katowicami, przyczem oliarą 
ich padł jeden człowiek. ieczorem Zza- 
panował w Katowicach zupełny spokój. 


Bójki na wiecu. — Kompromitujący pochód. — Większość prze» 
ciwko, Korfantemu, — Próba napadu na redakcję „Robotnika 


Reakcja bardzo sprytnie pomyślała u- 
tządzenie WC «day eeji za waż 
tan: a przeciwko lewicy i Naczelnikowi 
pasa Niedziela, godzina, kiedy ną ulicy 
pełno spacerowiczów, Al. 3 Maja, gdzie 
szczególnie dużo bywa ludzi... Ale na nic 
nie zdały się sztuczki aranżerów chadec- 
kich i endeckich. Na wiecu u zbiegu uł. 3=go 


Maja i Newego Świata zebrało się najwy- 


żej około”7—8 tysięcy ludzi, z tego połowa 
przeciwników Korfantego. Milicja endecka 
* z opaskami okrążyła kordonem mównicę, z 


| której mieli pzemawiać posłowie Głąbiński, 
Gdyk, Zamorski, Jednak nastrój panował 
taki, że nie sposób było cdbyć wiecu. Nie- 
ustannie rozlegały się wrogie okrzyki pod 
adzesem reakcji i Korfantego, a poszcze- 
gólne grupki dyskutowały między sobą, tu 
<i owdzie przemawiał ktoś z tłumu, urzędo- 
wych mówców endeckich nie było słychać. 


Większe zainteresowanie budziły odezwy 
p P. S., kolportowane wkód tłumu, niż te 
przemówienia. 

Jeszcze zanim rozpoczął się wiec, z at- 


pochodn przemawiał red, Stroński i poseł 
Gdyk. Poczem pochód rozwiązano. 

Wzmocnieni na duchu antipaństwo- 
wemi przemówieniami pp. Strońskiego i 
Gdyka, niektórzy odważniejsi chuligani z 
pochodu puścili się ul. Warecką w kierun- 
ku lokału redakcji „Robotnika”. Wożny 
redakcyjny widząc nadbiegający i odgra- 
żający się tłum, zamknął bramę i wraz z 
trzemą towarzyszami, którzy przypadkowo 
znaleźli się w redakcji, wszedł na balkon i 
energicznie zwymyślał chuliśanów. Jeden 
z tewarzyszy pogroził rewolwerem, co wy- 
starczyło, aby tłum momentalnie pierzchnął. 

e pr 


Szumnie zapowiadana demonstracja 
reakcyjna wypadła kompromitująco dla jej 
aranżerów. Gdyby nie przygodni spacero- 
wicze. którvch gwałtem wciągano do po- 
chodu, brałoby w nim udział zaledwie kil. 
kaset osób. Przytem endeccy i chadeccy 
uczestnicy manifestacji wykazywali nie- 
zwykłe zdenerwowanie, zachowywali się 
prowokacyjnie, wywoływali bójki i zamiesza- 
rie, spowodowali żywiołowy odruch uświa- 
domionych robotników, którzy, spr o- 


KRAJÓW ŁACZCIE SIĘ I 
od 1-2 pp. Za zwrot rękopisów redakcja nie odpowiada. Tel. Redakoji 178-79, Admin. 120213, | 
Rędakcja i Administracja: Warecka 7. 


Numer pojedyńczy %0 mk, 


Kasa czynna od it do 2. 


w lokalu W. OKR-u (Al, Jerozolimskie 6), odbędzie się 
działem mężów zaufania z fab 
yscy. Początek o godz. 7 wiec 
Sytuacja polityczna. 


ryk i przedstawicieli Zw. 


| 


formowaniem nowego gabinetu, 
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Ceny ogłoszeń! f 
w tekście (przed kron) Mk. 125 
= Nekrologi ms: 65. > 
5 zwyczajną pa © 
drobne za jedan wyraz „ 30 
Ceny ogłoszeń należy rozamiać 
za wiersz wysokośc. L milimeśr  , 
Ogloszenia w Nelk niedziel, o 25% droże 
Fantazyjne I labele (bilanse) 0% w... AB 
przyjąts po zamknięciu Atn 
nistracji o 13 drożej, 
Każda nowa podwyżka taryfy obowią: 
zuje wszystkie przyjąte ogłoszenia od — 
dnia zmiany cen bez uprzedniego ¿łe 
wiądomien la, 


a terminowy druk ozłoszoń administracja 
visodpeowiada. 
| 


T 


W- 
xa. 


Rachunki -płatna w środy, 


U ` B=. 
wani, dali należyty odpór anarchistycznym 
reakcjonistom. 9 

Wczorajsze fiasco powinno  oduczy J 
reakcję od urządzania podobnych prowo- 
kujących lud stolicy manifestacji. Fiasco 
reakcji tembardziej jaskrawo wystę 
jeżeli przypomnieć imponującą „po 
spokojem i ogromem manifestację 
czą, urządzoną przez PPS. ` 


| Przesilenie we Włoch 


Rzym, 23 lipca. (PAT). Havas. 
śrzyjąk na audjencji Salandrę, Ni! 
onninę, Mussoliniego oraz b. mżnistra 

Nava. Jak donosi „Giornale d'Italia” na 
braniu grupy demokratycznej Nitti < 
dził konieczności poparcia Orlanda. 


Rzym, 23 lipca. (PAT). W 


la Zi "A 
dają się 
zauważyć tarcia wśród stronnictwa popola- — 
rów. Wywołałą je uchwała, głosząca h 
Nowy rząd bez skrajnej prawicy i bez 
skrajnej lewicy. Ponieważ = 
ści) nie ma zamiaru wchodzić do rządu, a 
tylko może być mowa o poparciu moral- 
nem z jej strony oraż poparciu podczas gło- 
sowania, więc wyżej wzmiankowana tie 
chwała poparlów w istocie rzeczy wyłącza 
tylko prawicę; temu właśnie sprzeciwia się 
umiarkowany odłam popolarów. Prawi 
parlamentu włoskiego składa się, jak ł 
domo, z trzech frakcji, a mianowicie: 
szystów, nacjonalistów i prawych lib 
łów. Umiarkowani popolari nie chcieli 
wyłączać z kombinacji gabinetowej pra- 
wych liberałów, którym są przeciwni popo 
lari lewicowi, stąd konflikt w łonie stron 
nictwa popolarów, “utrudniający 
zanie przesilenia. 4 
Rzym, 23 lipca. (PATj. Prasa Nittiegc 
zaczęła dziś kampanję w celu. utr r 
Schanzera na stanowisku ministra spraw za- 
granicznych w nowym gabinecie. Jako in- 
nych kandydatów do tej teki wymienia 
wentualn premjera Orlando i rad 
nego demokratę di Cesaro. wia 


Przesilenie w Holandi. 
Haga, 23 lipca (P. A, T.). Havas. Wy- 
wyborów do parlamentu, przy których 
prawica wyszła z walki wyborczej wzm 
niona, spowodował pęzesilenie gabinet 
Misję utworzenia nowego gabinetu o 
mał dotychczasowy prezydent _ ministrć 
Ruys Deboerenbrouk. EKZZ 


“rogas BNErÓW o 


KRWIOŻERCZOŚĆ BUCHARINA. 


q a 


Moskwa, 23 lipca (PAT.). Na. 
kom 


ozwią- 


nar) 


fe 


stalić wyraźny związek pomiędzy pods 
nymi eserami a kapitalistycznemi rząda 
mi Europy. Bucharin uważa dane w Be, 


_ linie zobowiązania co do nieskazywania O- 
' skarżonych eserów na śmierć, za nieważne 
_ i nawołuje do oswobodzenia się raz na zaw- 
sze od tej, jak się wyraża, bandy najem- 
ników kapitału francuskiego. 
NOWE SZTUCZKI BOLSZEWICKIE. 
Moskwa, 23 lipca (P. A. T.). W związ- 
ku z niepowodzeniem delegacji sowieckiej 
na konferencji haskiej moskiewska „Praw- 
da” doradza zastosowanie w stosunku do 


/ eserów najbezwzględniejszych metod wal- 
Pki, ponieważ, zdaniem „Prawdy“, bedą o- 


ini waz z Ententą orężnie zwalczać Rosję 


Kim domowa: w iland. 


Leafield, 23 lipca. (PAT). (Pol-Radio). 
zdobycia Limerick i Waterford 
jprzez oddziały irlandzkich wojsk rządo- 
wych, obecnie miasto Cork będzie następ- 
nym i jak się zdaje już ostatnim punktem 
«poru sił powstańczych. W. dniu wczoraj- 
szym po drobnych utarćzkach zdobyto rów- 
nież miejscowość Castlereagh, przyczem od- 
działy powstańcze zostały otoczone. Wzię- 
to znaczną liczbę jeńców, a resztki wyco- 
ły sięsw kierunku zachodnim. W walkach 
ch wzięto do niewoli wielu wybitnych 
ywódców republikańskich. 


Sodna Pery 


"NAFTA NA KONFERENCJI HASKIEJ, 
` Haga, 23 lipca (P. A. T.)- Z inicjaty- 
wy przywódców delegacji rosyjskiej w Ha- 
ze, odbyła się, dn. 18 lipca przy drzwiach 
zamkniętych konferencja przy udziale an- 
_gielskich, holenderskich i amerykańskich 
edstawicieli przedsiębiorstw naftowych. 
becni byli na konferencji: dyrektorzy De- 
A aein i Sir Markus Samuel z angielsko- 
olenderskiego towarzystwa naftowego i 
Bedford z amerykańskiej Standard Oil 
Company. Konferencja została zwołana w 
elu osiągnięcia porozumienia obu konku- 
nych trustów naftowych co do eks- 
oatowania nafty rosyjskiej. 


O nidał robotników w mie lordów. 


Leatield, 23 lioca. (PAT). Pol. Radio. 
rzemawiając w Izbie Lordów za wnio- 
em, żądającym reformy tej izby, lord 
awford. między innemi powiedział Je- 
eli ma dojść do władzy „rząd pracy" (la- 
ur government), wtedy możność miano- 
nia przez koronę pewnej liczby nowych 
łonków Izby Lordów, przewidziana w 
ojekcie rełormy, umożliwi warstwie ro- 
niczej posiadanie swych przedstawicieli 
Izbie Lordów. 


= W Niemczech 
NOTA KANCLERZA RZESZY. 

Berlin, 23 lipca (P. A. T.). Wczoraj- 
nota kanclerza Rzeszy, doręczona ko- 
owi gwarancyjnemu oświadcza, że 
niemiecki bierze na siebie wypełnie- 
ie ustalonych przez komitet gwarancyj- 
rozporządzeń, pomimo, iż są one dla 
jec niezwykle uciążliwe. Rząd nie- 
ki wychodzi z założenia, że postawio- 
e przez komitet żądania mogą być wy- 
nione z zachowaniem suwerenności pań- 
twa niemieckiego oraz z zachowaniem ta- 
emnicy podatkowej i tajemnicy przedsię- 
rstw handlowych i przemysłowych. Co 
yczy przeciwdziałania odpływowi ka- 
ałów niemieckich zaśranicę, to rząd nie- 
ecki zaznacza, że koniecznem jest prze- 
adzenie decyzji Meened Najwyższej z 
13 lipca 1920 roku, 


FÀ 


Z ostatniej chwili. 


Pwawy epilog 
-manifestacji górnoś!ąskiej. 


(Telegram własny). 
Katowice, 24 lipca. 
Kiedy wczoraj wieczorem pewna 
ść pochodu wracała po zebraniach z 
rku — bojówki endecko-chadeckie pono- 
wnie usiłowały prowokować. Wywiązała 
się utarczka. Policja dała siedem salw w 
owietrze: padło do 200 strzałów. Od je- 

nej kuli padł robotnik, którego trzymało 
dwóch policjantów. Nazwisko niewiadome. 
Drugi, Fr. Gaspari, z kopalni Emma, 
ł ciężko ranny. i 
' lnterwenjowano y policji i u wojewo- 
y. Korłanty, który dał bodźca bojówkom, 
t odpowiedzialny za ofiarę. i 

Ri Zygmunt Piotrowski. 


W srode dn. 26 b. m. o godz. 12 w po- 
e odbędzie się posiedzenie Komisji 
rałnej Zw. Zaw. w Polsce. 

Na porządku dziennym: związki zawo- 
wobec przesiłemia rządowego i wy- 
wprawiey utworzenia rządu reakcji 


" 


nych) 
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Redaktor naczelny dr, Feliks Perl 


Głosy czytelników. 


Jak załatwia sprawy Urząd Rozjemczy. 


Powołując się na mój artykuł p. t. „Wyzysk 
subłokatoru ', umieszczony w „Robotniku” z dn. 
4 czerwca, pragnę opisać w kilku słowach, w jaki 
to sposób odbywają się rozprawy w Urzędzie Roz- 
jemczym: 

Otóż pierwsza rozprawa, (na której stawałem 
w charakterze pozwanego w sprawie z Marją Ko- 
walską o eksmisję) odbyła się w Urzędzie Rozjem- 
czym w dn. 10 lutego b, r, Otóż na żądanie adwo- 
kata p. Marji Kowalskiej, została naznaczona re- 
wizja lokalu, chodziło bowiem o ustalenie wysoko- 
ści komornego, gdyż p. Kowalska zażądała ode- 
mnie zapłacenia 12 tys. mk. mies, za pokój! Na 
żądanie moje, aby czynsz najmu zajmowanego 
przezemnie pokoju został otaksowany na podstawie 
kwitów komornianych, opłat dodatkowych, za gaz 
i elektryczność, Urząd Rozjemczy nie zgodził się. 

Dn. 25 lutego r. b, o godz, 10- rano odbyła się 
wizja i rozprawa na miejscu (Śniadeckich 13, m. 
17) i wówczas Urząd Rozjemczy w obecności świad- 
ków z'mej strony i mego obrońcy, przyznał, iż ani 
mebli luksusowych, ani dodatkowych pokoi (jak 

, wyliczała p. K. nie używam). 

Trzecia rozprawa odbyła się dn. 7 kwietnia 
r. b, na której w ostatecznych wywodach Urząd 
Rozjemczy zgodził się na otaksowanie zajmowa- 
nego przezemnie pokoju w myśl ustawy o ochro- 
nie lokatorów. Nadmienić muszę, iż trzykrotnie żą- 
dałem podczas rozpraw przedstawienia przez stra- 
nę przeciwną kwitów: za komorne, opłaty dodatko- 
we, gaz i elektryczność, lecz za każdym razem mo- 
je żądanie zostaje pominięte, 

Gdy dn. 22 kwietnia r. b. wyszła w sądzie po- 
koju 9-go okręgu (już po raz trzeci) sprawa kar- 
na, wytoczona przezemnie przeciw p. Marji Ko- 
walskiej, oskarżonej z art. z ustawy dn. 2 lipca 
1920 r., adwokat p. Drzewiecki sprawę powyższą 
edłożył, motywując, że rozprawa o ustalenie wy- 
sakości czynszu najmu w Urzędzie Rozjemczym 
jeszcze nie została ukończona. Wtedy przedsta- 
wiciel Urzędu do Wałki z- Lichwą zwrócił się do 
sądu o wysłanie odnośnego polecenia do Urzędu 
Rozjemczego, aby ten ostateczną rozprawę przy- 
śpieszył i orzeczenie takowej przedstawił sądowi, 
co zostało w sądzie zaprotokułowane, Przypusz- 
czam, że Urząd Rozjemczy otrzymał od sądu od- 
nośnej treści pismo, więc dlaczego dotychczas nię 
naznaczył rozprawy? y 

Dziś bowiem idzie żyłka 6 zwykły różrachu- 
nek na podstawie Kwitów, który üstáli, ile rzeczy- 
wiście winienem płacić p, M. Kowalskiej za odna- 
jęty przezemnie 1 pokój, a tymczasem, mimo przy- 
naglenia sądu oczekuję już na rozprawę w Urzę- 
dzie Rozjemczym zgórą 3 miesiące! 

Czy tak być powinno? 

Jerzy Witkowski. 


K (CA . 
Hroni ka. 
TE " STAN POGODY. 

(według danych Państw, Iustyżuju Metcorot.). 

| "Temperatur: naywyższa wymosiła wczoraj W 
Wamzawie 27.19, najritsza 18,9. i 

Pramiłopodobery przebieg pogody w dnia drzi- 
siejpzym: Chlodniej, skłonność do burz i miejsco- 

Rekord szantażysty. Na widowni życia pu- 
blicznego wielu już  grasowało ' najrozmaitszych 
szantażystów, ale żaden chyba nie może poszczy- 
cić się tak licznemi szantażami, co Michał Kę- 
ska, syn chłopa z Sochaczewskiego, o którym 
jeszcze w marcu pisano z racji zdemaskowania go 
przy operacjach czekowych w jednym z banków 
warszawski Obecnie z konsulatu amerykańskie- 
go drogą dyplomatyczną nadeszło pismo do ko- 
mendy P. P. T. Warszawskiego, ostrzegające pol- 
skie władze o nim, jako o bardzo niebezpiecznym 
szanłażyście, który dokonawszy w Ameryce licz- 
nych szantażów, wyjechał do Polski, Osobnik ten, 
zjawiwszy się w r. 1921 w Ameryce, zaczął wy- 
stępować jako pełnomocnik i delegat Polskiego 
Czerwonego Krzyża i jako nadzwyczajny komisarz 
do zbibrania ofiar. Zdemaskowamy w Pensylwanii 
i West- Virginji przez tamtejszego konsula pol- 
skiego. „komisarz” Grodzki znikł z horyzontu, po- 
czem zjawił się w Oil - City - Pensylwanii jako 
kapitan wojsk polskich i umiał zaskarbić sobie 
względy panny Staroniewicz, córki polskiego mil- 
jonera -amerykańskiego i oświadczył się o jej rę- 
kę. Po pewnym czasie wyłudził od rodziców pan- 
ny 100,900 dolarów, od swej narzeczonej zaś 25,000 
dolarów i znikł. 

Następnie zjawił się w Detroit Michigan, jako 
działacz społeczny i wygłosił szereg odczytów o 
Polsce. Umieścił także w tamtejszych pismach pol- 
skich ogłoszenie, że do Polski potrzeba „l 
robotników na odbudowę Polski, Za wpis, pasz- 
port i koszta przejazdu pobierał on 22,50 dol, od 
głowy. Zebrawszy olbrzymie sumy znikł znowu. 
Wreszcie znalazł się w Warszawie i tu został zde- 
maskowany. : 

(m). Aferzysta na „Pawiaku“, Nareszcie dostał 
się do więzienik Stedtzego przy ul, Dzielnej nr, 24 
na t. zw, „Pawiak — Henryk Safirsztejn (Leszno 
Nn 38), znamy na bruku warszawskim aferzysta, 
podający się za „obrońoę* spntw kamnych, . Szęze- 
góły, w jekich okolicznościach wastąpiło aresztowa- 
nie zudłwałego osausta, są bandzo ciekawe, 


3 pa 


Rad. odnowiedsiałny Jerzy de Nisam. 


t 


ROBOTNIK", poniedziałek, 24 lipca 1922 


© 

„Obrońca Satirsztejn stanął przed szdem po- 
Kuju 22-go okręgu (Elektoralna 28)' — jako oskar- 
żony, przez jedną z bandzo licznych swych ofiar, — 
o wyłudzenie 5000 mk, — za zajęcie się sprawa- 

| dzeniem syna poszkodowanego z Berlina. Na poczet 
.znjęcia się tą sprawą Safirsziojm otrzymał 5000 
mk., lecz upłynęło kilka miesięcy, a „obrońca* — 
Jak zwykle — sprawą się nie zajął, 

Sędzia, p, Stamsław Orliki,  rocpatrzywszy 
sprawę polecił przedstawicietowi urzedu“ publicz- 
nego Safirsztejna uatychmiast arosztować i osadzić 
w więzieniu na „Pawieku', do czsu złożenia kan. 

| gii w sumie 300,000 mik., która byłaby chociaż dro- 
| bna częścią sumy, jaką aferzysta jest wizion swym 
| kilkuset klijentom. 

Zaskoczony takim  mieoczekiwarym obrotem 
sirawy „obrońca Henryk“ zaczął się awanturować 
i brutalnie w$fażać pod adresem sędziego, lecz 
polikismej przemocą wyprowadzili zuchwałego o- 
|brońcę z sali obrad sądu do 7-go komicarjatu, a 
nosiępnie — do więzienia, 


(m). Rozbój pod miastem. Nocy wczorajszej 
Eward Stolarek (Biruty Nr, 14, Targówek), po- 
wraczjąc z Pragi, aa torze kolejowym od strony 
Tarngówka, został napadnięty przez czterech oprysz- 
ków, z których 2-ch było umbrojcnych w rewolwe- 
ry. Sieroryzżowawszy Stolarka, mapastniey zrabo- 
wati mu 18.000 mk. gotówką, książkę Związku i bi. 
łe tramwajowy, poczem zbiegli, Na skutek zarzą- 
dzonej cbławy przez policję 24.go komisaryatu i 5-g0 
komisariatu kolejowego, areszowamo sześcin: po- 
Gejrzamych mężczyzh, zdemobilizowanych (nigdzie 
niemełdoweanych) pozostających bez pracy włóczę- 
gów, których osadzono w areszcie przy 5-ym ko- 
misarjacie kolejowym. 

t . 


Sport. 


Stan mistrzostwa pilki nożnej w Polsce, 


Po ukończeniu okręgowych zawodów o mi- 
strzestwo obwodu, nastepujace drużyny zdobyły 
zaszczytny tytuł mistrza okręgi: W Werszawie 
„Połónja”, w Krakowie „Orapovia*, w Poznaniu 
„Wiara w Łodzi „Ł IK, S“, w Wilnie „Slrme- 
lec * we Lwowie „Pogoń* i w Lublinie „W. K. S.“ 

Obecnie drużyny te podtietore zost:ną na dwie 
grupy: północną i pztudniową, Do pierwszej wej- 
dą: Polonja, Wanta, Ł. K. S, i Strzelec, do drugiej 
zaś — Crscowia, Pogoń 
Po ukończeniu W dwóch grupach rozgrywek, dwie 
najsiiniejsze drużyny z obu stron zmigrzą się te 


pespolitej Pofłekiej, Najwięcej szems ma zdobycie 


i W.K. S, z Lublina. | 


Nr 199 


rierwszego miejsęa posiadg obecnie Cracovia" a 
Krakowa, podniesienio się jodnak poziomu druży- 
my warszawskiej i lwowskiej, zapowiada zaciętą 
welkę. Co do innych drużyn to „Strzeleć* z Wilna 
iW. K. S. z Lublima zejdą z pewnością na ostatnie 
miejsca, Więcej szans natomiast posiada Łódzki 
Klub Sportowy, którego spotkanie z warszawską 
Polonja "adleżeć (będzie do nujbardziej zajmujących 
zawodów tego sezonu., Rozgrywki w obu grupach 
zaczymoją się w pierwszych dniach sierpnia, 


Tórekyes (Budapeszt) — Polonja (Warszawa), 
W nadchodzącą 


niedziele odbędzie się mecz 
piki nożnej pomiędzy zaproszoną z Bu iapesztu 
drużyną „Tóreliwes* a stołeczną „Poloują*, Po- 
czątek zawodów nazneczóny ma godz, 5 i pół pp, w 
parku Sobieskiego. è 
Sport zagranicą. 
W fych dniach odbyły się międzypaństwowe 
| zawody pilky uożnej pomiędzy Węgramćt a Finlan- 
dja. Zwycięstwo zdobyli b, łatwo Węgrzy, bijąc 
| team przeciwnika w. stosunizu 5 — 1. 
| 


A. Z, 8. — Makabi 3 — 2 (2 — 0). 

Sobotnie zawody piłki nożzej pomiędzy druky- 
ną A. Z. S. «a żydowską Makabią zakończyły się 
zwycięstwem - silniejszych | fizycznie Akademików. 
Gia: stała ma poziomie b. miskim, 

Drużyna. Makabi przedstawiła się wyjatkowo 
slabo, jedynie dobrze usposobiony bramkarz ura- 
twel ją przed dużą porażiką, Co do A. Z. S., to 
grał on bey najmnie;szej taktyki, a zwycięstwo Za- 


wdzi.ęczać może jedymie kitkw dobrym sdlistom w ` 


rodzaju Tupalskiego i Krigeca. Obserwując grę, 
nie można się powstrzymać od uwagi, że tak jedna, 
jak i druga dmużyna powimny siemowczo zejść do 
klasy B,*a nie starać się o zajęcie miejsca pomię- 
dzy kłubami pierwszokłasowemi, Zawody prowa- 
"zit dobrze i bezstronmie, niypotrzebnie jednak at- 
suwając poszczególnych graczy z boiska, p. Walczak 


a Polonji. Ropod, 


Teatr i muzyka. 


Teatr Rozmaitości, Dziś i jutro „R. U. R“, 
Teatr POl:ki Dziś i jutro „Górą 
i Teatr Reduta, Dziś i jutro „Judasz“. 
Teatr Komedja, Dziś i jutro „Strażnik enożyć, 
Teatr Mały, Dziś i jutro „Głuszec*, 
| Teatr im, Bogusławskiego, Dziś i jutro „Oj, 
młody, młody”. 
| Teate Nowości, Dziś i jutro „Róża Stambułu”, 
Teatr Nowy. Dz% i jutro „Odmłodzomy Adolar*, 
Teatr Praski, Dziś i jutro „Staro miasto”, 
Dziś i jutro „HAip—hip— 
| Teatr Powzzechny, Dziś i jmo „Zwarjowama 
kuchanka i bolszewiE*, X 


SKŁADY FABRYCZNE: 

Dia- Galicji Zachodniej 

KRAKÓW— LIBROWCZYZNA 8. | 
Dla Poznańskiego i 


Ceny bez konkurencji! 
SUKNIE ' 
BLUZKI 

SPÓDNICE angielskie 

KOSZULE meskie zefir. 

"KALESONY męskie para 

SKARPETKI para 


B-cia ZANDER 


ZE R AZ WOZY EEEE AR j Ewas 
Dr. med- KURCMAN 


b. asyst Klin. Wied. Chor. wener. 
skóry, płciowe i analizy. 
ZIELNA 28—2 do 10-ej; od 12—2 


Dr. J. Zalewski 


przeprowadził się. Choroby skór- 
i weneryczne. Targowa 84.. 
Od 5 do 7 popoł. 


- Brams regos 

Choroby wener., skórnć 

i piciowe. Nowy-Swiat 46—18, 
Do godz. Pj, Fe 12—3 i 4—7. 


Dr. M. Altfeld 


b. R szp. =. tel. 
252-34. or. wener. skóry, picio- 

do g. 9 I pół r. i od 5—7 pp. 
Lane "2 RTS AERE T 


ne 


* 


. Wydawcac' Rada Nacz. P. P.8, 


. PALMA — KAUCZUK. Sp. z ogr. odp. 


Dia Galicji Wschodniej 
LWÓW—ŻÓŁKIEWSKA 37. 


Pomorza 
POZNAŃ, KANAŁOWA 18, TEL. 60-16. 


WYPRZEDAŻ 


88 MARSZAŁKOWSKA 88. 


cu z Peters- 

burga. Choroby wener., skórne 

i płciowe. Nowy-Świat 46—18. 
Do godz. 9!/, r, 12—3 i 4—7. 


[LOGCOSZEA DRaa. | 


a dokładne roboty narzeędzio- 
À- we potrzebny jest kontroler: 
wyrobów. Oferty kierować pod! 
„Przemysł“ „Reklama Polska”, 
Jasna 10. { 


A) ŻEDATÓW, kow. Reperacja 
tanio, dobrze. rmistrz Gut- 
macher, Smocza 21, róg Dziel- 


nej. 

Rozwiertniki niki da poż 
taniej sprzedaje Poznański, Mar- 
szałkowska 72. 


BALTA letnie, jesienne, garnits- 

ry marynarkowe ostatnie 
fasony, najmodniejsze desenie. 
Szycie garniturów z własnych i 
powierzonych materjałów od 30 
tys. nicowanie i przeróbki futer. 
2a gotówkę i na raty. Woyno, 
Zórawia 25, m. 3. Uwaga: be pie- 
tro froni. 


— NA RATY! IEY podniezienia, 


Mk. 3.500 bów szłucznych H. Ratuszniak, 
„ 1.500 Leszno 36. be 274-49. Uwa- 
3 500 ga pie brama? drugie piętro, 
Bibi r" rej e afji kredk 

z fot owe 
m = p artrety oraz olejne na płótnie 


i papierze, wykonywa Sienna 16, 


Płatek. 

| płeć kto chce mieć niech 
PIERNA używa tylko puder hy- 
gieniczny P-ra Wiodarskiego. Po- 
lecają składy apteczne J. Bereza. 
Złota. róg Twardej. B. Brzeziń- 
ski, Marszałkowska 4. Feliks Ur- 
bański, Puławska 67, l. Cierkoń- 
ski, Chłodna 2, W. Chamski, Dzi- 
ka 72, Ignacy Swisłocki, Grójec- 
ka li, „Połenja” Targowa 230, 
Apteka B. Majewski, Wolska 38. 
a 


EAN ipaC NA 
(lk pierwszorzędnych tokarzy 
| il i szlifierzy wykwalifikowa- 
nych w dokładnych narzędzio- 
wych robotach może otrzymać 
bardzo korzystne warunki pracy 
w wytwórni narzędzi. Oferty pod 
„Precyzja” „Reklama Polska” 
Jasna 10. 


Odbiżo-w drukarni „Robotnika”, Warecka 7. 


| 
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